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k o ln m n fe  ( d r u k i e m  g a r m o n t )  aa 
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P rzeg lą d  artyk ułów .
H iadomości krajowe: Ze Lwowa.
Wiadomości zagraniczne: H i s z p a n i j a :  Bliż­

sze szczegóły o zamierzonym spisku, 
■̂ “ g l i j a :  Królowa powiła k s ięc ia .—  Oświad­

czenie lorda Aberdeen w izbie wyższej c spra­
wie otahajckiej. — Wiadomości z Otahajty i 
stosunki rządu angielskiego z francuzkimUD _ °

F tej sprawie.
t a n  c y j  a :  ln terpe lacy je  w ,Ł ‘ _
w sprawie marokańskiej i ° ta ia3c 
Emigrańci polityczni.— Don Kar os. °

Joinville grozi rządowi m arokańskiem u 
bombardowaniem T an g e ru .•— Opinija p u 
czna co do sprawy otahajckiej.^ 

p r u s y :  R eskrypt Króla na wyjeż 
*— Adres miasta Stoików.
*W . Rsieztwa Poznańskiego.

Wiadomości handlowe i p rzem ysłow e : Z Czer- 
oiowiec. —  Z  Sadagóry. —  Z Ołomuńca.

eżdzie z kraju. 
Deputacyja

WIADOMOŚCI KRAJOWE.
— Z e  L w o w a .  —

W przyszły poniedziałek , to  jes t  
sierpnia r. b. o godzinie 10. p rzed  po 
odbędzie się p ó ł r o c z n y  p o p i s  m l  o z t e  
S ł u c h o n i e m e j  w nowym gm achu  tegoż z 

aa  przedmieściu łycz&UowsUiein* ^
*yja onegoz poCzvtuie 'll o—

 .jczottowsiuem. UyreK-
onegoz poczytuje sobie za obowiązek, 0 _

‘'cznośó tę podać do powszechnej wiadomości,
^spraszając szanowną publiczność na rzeczony Popi8, —

WIADOMOŚCI ZAGRANICZNE. 
H iszp an ii a .

i n I aZ  M a d r y t u
^siete  onegdaj „ . . ■

0 Ważnych odkryć. Podoficerowie załogi, kt
łJcb  spiskowi byli ujęli

27. 1 i p c a. Przedsię- 
i wczoraj uwięzienia posłużyły

ałogi,
na swoje stronę , ze ­

znali w pierwszej chwili wszystko, oddali dorę­
czone im znaczne summy pieniężne, wymienili 
wszystkich heisztów, z którymi byli wzwiązkn, 
i podali spis osób, które jako pierwsze ofiary 
rewolucyi pod morderczem żelazem patryjotów 
poledz miaiy. Zamyślili oni , dnia 24go wie­
czorem za pomocą tychże podoficerów popod- 
palać różne koszary, podczas zamieszania po­
zabijać oficerów, i opanować dom pocztowy. 
Wtedy chciano Królowe z całą jej dynastyją na- 
zawsze uchylić od tronu i w imieniu E sparte ra  
postanowić rząd tymczasowy. Miano juz na po­
gotowiu proklamacyję, w któiej E s  p a r t  e r o  
przeciw tyrańsfwu i wpływowi Francyi wzywa 
naród do broui , i zapowiedziano wkiót&e jego 
przybycie. — Baczność władz i dobry sposób 
myślenia wojska zapobiegły tem c w ielkiem n 
nieszczęściu, jednakże spiskowi nie stracili od­
wagi ; dzieńnik esparterowski , el Espectador, 
zapowiada dziś z największą pewnością, ze cały 
lud powstanie dla pozbycie się swych tyranów. 
A że we wszystkich tych spiskach i m order­
czych zamachach podsunięte jes t  nazwisko 
E s p a r t e r a ,  aort sam przeciwko tem u  nie 
protes.u je  , przeto nowe pochwały , k tóre Sir 
R o b e r t  P e e l  dawał wygnanemu rejentowi 
na posiedzeniu angielskiej izby niższej dnia 10., 
sprawiły tu  w niektórych salonach nie bardzo 
pomyślne wrażenie. Służą one tylko do u tw ier­
dzenia w zdaniu tych hiszpańskich m r i j t .ó w , 
którzy jedyny ra tunek Hiszpanii upatru ją  w jak  
najściślejszem połączeniu sio z Francyją. Hisz­
pańscy moderadosowie nie poimują, że Sir R o ­
b e r t  P e e l  dopełnia tylko obowiązku wdzięcz­
ności , gdy o tym cz łow ieku , który chętnie 
chciał się zrobić ś lepem  narzędziem polityki 
a ngielskiej, nawet teraz, podczas jego upadku, 
w przyjaznych wyrazach wspomina.

W ielka Brytanija 1 Irlandyja.
Z L c u d y n u  d n i a  s i e r p n i a .  (T e le ­

graficzna depesza.) Jej Mosó Jlrolowf dzis r a n n 
o godzinie kwadrans na ócsmg powita szczęsli-
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wie lisięcia. Stan zdrowia dostojnej położnicy 
i nowo-narodzonego jest  bardzo zadowalający.

P o s i e d z e n i e  i z b y  w y ż s z e j  d n i a  1. 
s i e r p n i a .  T en  sam  ważny przedmiot pod 
względem sprawy o tahajck ie j, o k tórym  Sir 
C h a r l e s  N a p i e r  nadmienił wczoraj w iz­
bie niższej , wywołał dziś w izbie wyzszej m ar­
grabia C l a n r i c a r d e  tern zapy tan iem : czy 
najnowsze wiadomości z Otahajty zamieszczone 
w gazetach są uzasadnione , i czy rząd uczynił 
jakow e k r o k i , aby od francuzkiego gabinetu 
zadosyć-uczynienie uzyskać. Hrabia A b e r -  
d e e n  odpowiedział:

»Milordowie I Nie masz wątpliwości, iż się 
przeciw  osobie jednego z angielskich podda­
nych  niesłusznego bezprawia dopuszczono, bez­
prawia m ówię, tak  niesłusznego, z e ,  gdybym
0 tym  wypadku autentycznej nie był otrzymał 
wiadomości, tedy sądziłbym prawie , iz jest nie 
do uwierzenia. (S łuchajc ie  1 s łuchajc ie l)  Ale 
m uszę tu  uczynić uw agę , ze to bezprawie za­
szło bez wszelkiej wiedzy, instrnkcyi lub udziału 
ze  strony francuzkiego rządu, (słuchajcie, s łu­
chajcie 1) i owszem , w takim  akładzi rzeczy, 
k tó ry  pomieniony rząd zupełnie wziął za złe. 
Wasza Excelencyja przypomnisz sobie, ze fran- 
cnzkie władze na wyspie Otahajty w miesiącu 
wrześniu przeszłego roku detronizbwały Kró­
l o w e , zajęły formalnie w posiadłość wyspę,
1 wykonywały na takowej zupełne prawo mo» 
narchicznego zwierzchnictwa. Skoro wiadomość 
ta  przybyła do E u ro p y ,  zganił rząd iraucu tk i 
natychm iast to postępowanie, o to właśnie 
w  tej chwili , w której zaszły nowe , a do­
p ie ro  teraz publicznie ogłoszone wypadki; wsze­
lako  Btosunki na tej wyspie były podówczas 
jeszcze w owym stanie , który wyświecić musi 
n ie jedne  fakta, któreby przy innym prawnioj- 
szym składzie rzeczy w żaden sposób zajść nie 
mogły. Gdy Francuzi zajęli w posiadłość wy­
s p o , konzul P r i t h a r d ,  którego się dotyczy 
zapytanie szlachetnego margrabiego, zwinął nie­
zwłocznie swą banderę , i podał do władz rzą­
dową notyłikacyję tej osnowy, że ja z  nie może 
być dłużej na  tej wyspie konznłem  Jej Kró­
lewskiej M ości, źe, ponieważ Królową oddalo­
n o ,  więc on nie może j a z  piastować urzędo­
wego cha rak te ru ;  w s k u te k  teg o — jakkolwiek 
niesłusznym  jes t  postępek, który go zmusił do 
uchylenia  się od swego u rzędow ania , —  j e ­
dnakże w owym czasie nie miał on żadnego 
urzędowego charak teru , a przeto i nie był uwa­
żany za wykonawcę spraw urzędowych. Nie 
ehcę ja przez to powiedzieć , jakoby tak  nie­
godne i bezprzykładne obejście się , jakiego so­
bie  przeciw niemu pozwolono, mogło być

usprawiedliwione pod względem Łtóregobąds 
z angielskich poddanych , czyby miał czy nie 
miał urzędowego ch a rak te ru ;  jednakże czyni 
to różnicę w sposobie, w jaki się na tę sprawę 
zapatrywać należy. Już powiedziałem naprzód, 
że wypadek ten  zaszedł bez wszelkiej wiedzy 
lub  przyczynienia się ze strony franenzkieg0 
rząd u ,  i nie w ątp ię ,  że. takowy tak mocno nad 
nim  ubolewać będzie jak  i my. Ale obawiam 
s ię ,  oby ta sprawa nie poszła na rękę nie­
przyjaciół pokoju w obudwóch k ra ja c h , j a'  
koż nie wątpię , że oni z niej ile możności ko­
rzystać zechcą; jed n ak ie  spodziewam się, i inam 
wszelką przyczynę wierzyć, że ta sprawa w du­
chu  umiarkowania i sprawiedliwości załatwioną 
zostanie i żadnych ważnych skutków za sob? 
nie pociągnie. Mam' wszelki powód do wierze* 
nia , że rzad franenzki uwalać ia bodzie z teg°

o  J  o c  a  tf
stanowiska, z którego takowy wypadek uwazd0? 
być powinien, i mogę tylko dodać, że 
chwili nie stracono , by podług natury tcJ 
sprawy stosowne przedstawienia uczynić..* (Sł°’ 
ch a jc ie , słuchajcie I)

Wiadomości otrzymane z Otahajty s p r a w i  
tu  bardzo wielkie w rażen ie , gdyż niesłus*n® 
francuzkich oficerów podczas tymczasowego *c 
zwierzchnictwa obejście sio z krajowcami • 
dzoziemcami, zdawało się być Irudnem  d o u w'e 
rżenia. Jakoż w samćj rzeczy całe ich post?^ 
powanie matoco różni się od postępowania Tti° j  
skich awanturników. Nie mając rozkazów 0 
swego rządu ani też jakiegobądź do tego pej. 
nomocnictwa, detronizowali Królowe , i z âll,|j, 
t r a k t a t , który sami niedawno z nią zawo*^
W taki sposób zajęli w posiadłość wyspę. zlTł0. 
Bili Królowe Pomare do schronienia się ° a f  
kład angielskiego, nie o wiele większego i   ̂
jao.ht statku, potem schwytali P r i t c h a  r 
k tó ry , dopokąd istniał rząd tamtejszy • jf 
n niego zawierzylełniony jako angielski ko” 
i obszedłszy się z nim obelżywie, wtrąci ' ^  
do więzienia , aby przez to zastraszyć kraj 
ców i okazać i m ,  ze pogardzają i za m c . 0. 
interweucyję Anglii, od której się tam cj  ̂
dziewali przywrócenia -Swej uiepodległosc,^ . ^ j  
k o n iec , aby dopełnić miary nadużyci® • 
nierozważnej i niesłusznie uzyskanej ** .j;.
ogłosili w porcie i w mieście tych D}°ŝ Cu0i i i  
wych dzikich ludzi stan oblężenia, * 0? Cyj Juk 
się z nimi jak  w Paryżu podczas insure c^ ają- 
teroryzmu. . Nigdy nie widziano tak o a ^pco- 
cej dowolności i zuchwalstwa ze at|roD^)| łcei,,‘ i 
rów francuzkich w postępowaniu ich * -** I
narodam i, a mianowicie z dzikim I 10o<> 
D o b rze ,  ze tak ważny wypadek °^]atne”* 
w E urop ie  w tym  czasie , w którym  Pa
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>we posiedzenia w Anglii i Francyi do końca 
®'» ^tlizaja. Odezwa lorda A b e r d c e n  we 
wczorajszej jego protestacyi jes t  bez wątpienia 
*ak energiczną, jak  tylko być może, ale ż na- 
tnry zaszłych wypadków jes t  ona tylko prote- 
*tacyją przeciw czynnościom nieupoważnionych 
ajentów ; nie jest ona wymierzona przeciw roz­
ważnej polity ce lub  odpowiedzialnym czynno­
ściom rządu Króla. W takim składzie rzeczy 
Kwestyja ta nabawia zapewne kłopotu mini­
strów francuskich.

N o w y  l o r d  n a m i e s t n i k  I r l a n d y i , l o r d  I I  e  y -  
® a b u r y  p r z y b y ł  d n i a  2 6 . d o  D u b l i n a  a  l o r d  

‘" f j o r  i r a i e j s k  i e  w ł a d z e  t o w a r z y s z y l i  m u  d o  
^ ‘f ls ta .  Z e  s t r o n y  l u d n o ś c i  p r z y j ę c i e  b y ł o  b a r -  
d *o o z i ę b ł e .

Francyja.
* ® b a  p a r ó w  n a  p o s i e d z e n i u  d n i a  1 . s i e r ­

p n i a  p r z y j ę ł a  b u d ż e t  w y d a t k ó w  9 6  g ł o s a m i  p r z e -  
*w 9 . —  M o s k w y  z a p y l a ł  p a n a  G  u  i -

° , 1 ® °  t e r a ź n i e j s z e  w y p a d k i  w  p a ń s t w i e  m a -  
• f l ń s k i e m .  M i n i s t e r  o d p o w i e d z i a ł ,  ż e  d o p ó k i  

**e  t o c z ą  u k ł a d y ,  d o t ą d  w  ż a d n e  b l i ź ­
n i e  °  i®®n ' e D *a o  t y m  p r z e d m i o c i e  w d a w a ć  s i ę  
c  ,  w t o z e .  —  P ó ź n i e j  t e n ż e  s a m  p a r  o ś w i a d -  
»Di ^ ? n a ' a r  n a p y t a ć  m i n i s t r a  o  w y p a d ł . i  n a  w y -  

. t a l ł a ]»y- P a n  G u i z o t  z a p o b i e g ł  r o z -  
j j  "5 ' J 1 t e j  i n t e r p e l a c y i  t e m  o ś w i a d c z e n i e m ,  
*ów z « j m u j e  s i ę  z e b r a n i e m  d o k u m e n -
n a  »* °  b w e s t y i  s i ę  d o t y c z ą  ,  i  d l a  t e g o

*  r a *  ^ a ^8 z e B °  o b j a ś n i e n i a  d a ć  n i e  m o ż e .
p a r ó w  0  r  y  ® a  d n i a  2 g o  s i e r p n i a .  W  i z b i e  
g e  k i l k * e z y n i * vv*c e *ll r a b i a  I )  u  b o u  c h a ­
r c z ą c y  8 n w a 8  n a ^  w n i o s k i e m  d o  u s t a w y  d o -  
r * a d '  m*11- ° Ł c y c h  e m i g r a n t ó w .  Ź a d a ł  o n ,  a b y  
* y e h  Z  !_C n a  d o b r e  z a c h o w a n i e  s i ę
c * e ś c i  e.8l C * t ® i * w y c h  , k t ó r z y  p o  n a j w i ę k s z e j  
n i ń i i  i*1' 6  s p o s o b u  d o  ż y c i a , u j ą ł  s i ę  z a
0 j ° l y z n  * m  p o z w o l e n i e  p o w r o t u  d o
s , a w y  ^  j e d n a k ż e  z a  g ł o s o w a ł  w n i o s k i e m  d o  u -  
P ° l s c y  e  .a r ^ r a ^ ' a  ó e  B o i s s y  d z i w i ł  s i ę ,  ż e  
D '*  h i s ^ * 11^ 3 ^ 0 '  ó o z n a w a j ą  l e p s z e g o  o b e j ś c i a  
^ ś ^ e l k j j 1 1 Sc,? ’ ^ r e s z t a  b y ł  t e g o  z d a n i a , a b y  
C' e  r a z  u  h  |  r a a c y l  b a r d z o  u c i ą ż l i w e  w a p a r -

P °  n p ł y w "  ^  °-n °"  ®>ote*n  z a p y t a ł  m i n i s t r a ,  a ż a l i  
d l a  D  o  u  ' k  ‘ c ' ° ‘ l e t n i e g o  n o w i c y j a t u  , k t ó r y  

p r z e c i e  r a z 3 * ^ 0 * 3  wyznaczODO» b s i n ż ę  t e n  
a ' e ?  G o d n  V D pi W o ^n o ®e w y p u s z c z o n y m  z o e t a .

^aniebnego^wi • n' y i . wym°s a ’ afcy 8° 56 tego
*u nwoluiouo * nieprzyzwoitego nadzo-
^ał °bjaśnien' "^ 'n ister spraw  ^wewnętrzny ch 
emigram^ '*t Co położenia hiszpańskich 
c'?file nad 'ail^ ter.ea k ró lestw a w ym aga, aby 
c*on0 im  na 1 miano dozór, i d latego  wyzna- 

P° yt pew ną liczbę departam en­

tów. Co do negocyjacyj wyjednania dla nich 
powrotu do ojczyzny, nad tem  pracuje  rząd 
ju ż  od lat czternastu. Kilkakrotnie zamyślał 
już rząd hiszpański udzielić im  amnestyi, lecz 
każdą razą doznał w tćm  przez polityczne wy­
padki przeszkody. Ale niezawodną jes t  rze­
czą, iż takowy upatrzy do tego najlepszą po­
rę. Na us 'awę subsydyfózo dla Polaków głoso­
wano w roku  1831 , jestto  dowód sympatyi 
Francyi dla tego narodu , który przysługę m u  
wyświadczył, subsydyja te tylko wtedy uchy­
lone być mogą, gdy potnieniem emigrańci spo­
sób do życia dla siebie znajdą. Przytrzymanie 
zaś I l o n  K a r l o  s a nie jes t  żadną hańbą dla 
Francyi , jeatto nieodzowna potrzeba, która aż 
wtedy ustanie , gdy wypuszczenie go na wol­
ność żadnem już niebezpieczeństwem dla Hi­
szpanii zagrażać nie będzie. Hrabia M o n  ta -  
l e ' m b e r t  oświadczył s’ę przeciw m argrabie­
m u d e  B o i s s y ,  życzył raczej , aby Francyja 
z takim pośpiechem  nie ojmowała wsparcia 
tym nieszczęśliwym,

 d n i a  3. s i e r p n i a .  Parostatek Chi­
merę zarzucił w nocy z dpia 31. lipca na 1. 
sierpnia w zatoce Toulonńskiej kotwicę, i przy­
wiózł rządowi doniesienie od księcia J  o i n- 
v i l l e  tudzież wiadomości wielkiej wagi, o któ­
rych list z Toulonu pod doiem 1. sierpnia do­
nosi co następuję : vParosłatek Chimere posła­
no dnia 18. lipca z Oranu z zapieczętowaną 
depeszą od jenera ła  B u g e a u d  do księcia 
J o i n v i l l e ;  pomieciony statek szukał go w 
AlgczyraB, potem  w T a n g e rz e ; po niejakiem 
czekaniu otrzymał tu  depeszę od francuzkiego 
jeneralnego konzula i przywiózł obie księciu 
dnia 22. do K adyxu, poczem tenże na drugi 
dzień zrana oaply: ’1 na parowej korwecie 
Pluton  do T a n g e ru ; przy odjeździe pozostawił 
rozkaz , aby się drugie okrę ta  za nim u d a ły , 
jeźliby dnia 25. nie powrócił. W nadesłanych 
parostatkiem Chimere depeszach oznajmił je -  
neralny konzul księciu, że s t a n o w i s k o  j e -  
g o j u ż  d ł u ż e j  j e s t  n i e  do  u t r z y m a ­
n i a  i że o to idzie , by rep rezen tan ta  F ra n ­
cyi z groźnego niebezpieczeństwa wybawić. 
Zdaje s ię ,  że mocno rozjątrzona ludność T an ­
geru sprzeciwiała sio odjazdowi tego urzędnika, 
który jednakże nieuszkodzony dostał się na po­
kład okrę tu  Pluton  wraz z swoją familiją i k i l­
ku  Europejczykam i, którzy uratować się m o­
gli. Ale rzeczy konzula pozostały, i zdaje się 
t a k ie ,  że członkowie jego kancelaryi na ok rę t  
się dostać nie mogli. Słychać, iż lud obszedł 
się po nieprzyjacielsku * majtkami, których 
wysłano na ląd dla zasłony naszych rep rezen ­
tantów podczas wsiadania na okręt. Poczem



Pluton  przybył znowu dnia 24. do kadyxkiego 
portu . Ponieważ wszelkie ultlady dyplomaty­
czne nie miały żadnego skutku, przeto książę 
J o i n y i l l e  kazał oznajmić rządowi marokań­
skiem u , ze b o m b a r d o w a n i e  T a o g e r u  
r o z p o c z n i e  s i ę  n i e o d z o w n i e  d n i a  1. 
s i e r p n i a  , j e ź l i  d o  t e g o  c z a s u  z u ­
p e ł n e  z a d o s y ć - u cz  y n i e n i e d a n e m  
n i e  b ę d z i e .  W takim składzie były rzeczy, 
gdy parostatek Cocyte posłany z Oranu z li­
s tem  «d marszałka, dnia 24 o godzinie piątej 
wieczorem do Radyxu przybył. Potem  wypra­
wiono parostatek Chimere do Toulouu . Bie­
gała pogłoska, ze parostatek Cocyte przywiózł 
wiadomość o zawartym miedzy panem  B u- 
g e a u d  a Cesarzem marokańskim traktacie; 
ale  tejże samej chwili gdy odjeżdżał parosta­
tek  Chimere, p o p ł y n ę ł a  f r a n c n z k a  e s ­
k a d r a  d o T a n g e r u .  Największy entuzy- 
jazrn panował na pokładzie naszych okrętów. 
Wiedziano, źe amunicyją i bronią naładowane 
angielskie statki popłynęły z G ibraltaru ku wy­
brzeżom  marokańskim. Gdy nasze parostatki pil­
nu jące  pomienionych wybrzeży spotkają te oltrę- 
ta, tedy mają rozkaz zatopić je ;  rozkazy księcia 
są w tej m ierze bardzo dokładne. Zresztą 
książę J o i n y i l l e  dał juz  dowód energii 
podczas przybycia angielskich okrętów przed 
Tangerem . Zawiadomiony s tatk iem  Phare o 
pojawieniu się tej nowej zbrojnej siły, co było 
przeciw  wszelkiej um ow ie , posłał parowa ko r­
wetę Gassendi do komendanta z prośbą , aby 
czem prędzej się oddalił i równocześnie poże- 
glowała francuzka eskadra z jak największym 
pośp iechem  do Tangern. Na okrę tach  dano 
rozkaz przygotowania się do boju (branłcbas!), 
jakoż byłaby niezawodnie zaszła potyczka, gdy­
by angielskie okrę ta  nie były się puściły dro­
gą do G ibraltaru. To sprawiło przykre wra­
żenie ; pojawienie się tych okrętów przed Tan­
ge rem  , ponawiane ich salwy, wszystko to nie 
mogło ju ż  ułatwić przyjacielskiego porozumie­
nia. Przed Tangerem  stała parowa korweta 
Veloce, równie jak i hiszpańska eskadra, która 
się zresztą w najnędzniejszym stanie znajduje. 
Żołnierze okrętowi nie otrzymują żadnego żoł­
du. — Za dokładność tych wiadomości może­
m y  zaręczyć. Dodać na leży , że parostatek,, 
k tó rym  B u g e a u d miał posłać księciu wia­
domość O traktacie z państwem marokańskiem, 
odpłynął niezawodnie d. 20. z Orana, a więc po­
mieciony trak ta t  datowany je s t  zapewne z dnia 
48 . ,  gdyż z obozu LalJa Maghania aż do Ora­
n u  jes t  dwa dni drogi. Atoli jeneralny  honzul 
musiał dnia 23. opuścić Tauger. gdzieby zape­
wne byli mieli wiadomość o pomiecionym trak ­

tacie. Z tąd widać, że tam wszystko jes t  je ­
szcze w wielkiem zamieszaniu.

Przeciw powszechnemu oczekiwaniu wczo­
rajsze dzieńniki ministeryjalne nie zawićraty 
nic o składzie rzeczy w kwestyi marokańskiej, 
ale już wczoraj popołudniu wiedziano W izbie 
pa ró w , że rząd otrzymał telegraficzną depe­
szę z  wiadomościami wielkiej wagi. Podług 
tychże posunął się fanatyzm całej muzułmań­
skiej ludności w państwie m arokańskiem do 
najwyższego stopnia; słychać, że w Tangerze 
wybuchło lak wielkie p rz  e c i w C h r z e ś c i j  a- 
n o m  p o w s t a n i e ,  iż tylko z wielką trudno­
ścią uratować mógł książę znajdujących 8*S 
tamże Francuzów a nawet francuzkiego lion- 
zu la ,  'k tó rych  na pokład swego o k rę ta  przy* 
jął. Z tąd można sobie wytłumaczyć, dlaczeg0 
książę tak nagle dnia 23. na parostatku PlU“ 
ton ,  na którym zatknął swoje admiralską ban­
d e rę ,  powtórnie z Kadyxu do Tangeru odpłf" 
nął. Zdaje się, że pojawienie się całej fraO- 
cuzkićj floty przed Tangerem  dnia '18., W l*1̂ ' 
rymto dniu takowa w bojowym szyku wpłynf' 
ła  do zatoki, posunęło fanatyzm i rozjątrzeni® 
Maurów do najwyższego stopnia. Gdyż zewszą® 
zgromadzali się oni z głębi kraju masam* • 
w bardzo groźnej postawie i objawiali na gł°s 
swój z a m ia r , że będą stawić opór wylądoW®' 
niu. W izbie parów mówiono także , że jed®a 
z najznakomitszych osób marokańskich, któr# 
niegdyś także rościła sobie p rano  do tronn . 3 
której jednakże nie wymieniono Dazwiska, p1'  
sala do Sułtana M n i e j  A b d - e l - R h a m  an*» 
iż jeżeli Sułtan nie odrzuci ultimatum  Francy*’ 
tedy on ( nadmieniony pretendent t ro n u )  p*̂  
dzie sam na czele 80,000 ludzi przeciw D,e 
m u. Niedołężnego charak teru  S u ł ta n , któcf 
z  początku był tak n ieroztropnym , iż W 
kra ju  kazał ogłosić świętą w ojnę , zaz®S 
przezto pożar,  który teraz zagasić już  nie j ej_ 
w jego mocy. S ły ch ać , że nawet rząd an®,ea. 
ski patrzy z obawą na ten między Maroka® 
m i coraz bardziej wzmagający się stan u "L 
s iu ,  i rozkazał wszystkim tamtejszym 8&J 
ajentom , aby z największą oględnością w P 
jednawczym duchu  działali.

Zapewniają, iż rząd otrzymał wiadomo8 i ^  
książę J o i n y i l l e  rozpoczął b o m b a f ^ 0 ^  
n i e  T a n g e r u  swą eskadrą ju ż  dnia . 
a zatem w czasie, w k tó rym , podług ^  g0l 
kiego obliczenia, angielski jeneralny  " °g 0ł- 
pan D r n m m o n d  H a y ,  z odpowiedzią .g 
tana A b d  -  e l  -  K h a m a n a  na ^ł'on5aro|jo 
ultim atum  jeszcze nie mógł powrócić z * a . 
do Mogadoru. Miał on zawiadomić o tem  v^ tCe 
dpio a n g i e l s k i e g o  a d m i r a ł a ,  doW
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angielskiej floty, a ten  odpowiedział, Se in- 
Mrukcyje j egQ przypisują m a ,  aby n e u t r a l ­
n y m  p o z o s t a ł .  Nadmienioną wiadomość, jak 
•Jychać, przywiózł goniec z G ibraltaru angiel- 

18® n poselstwu w M adrycie , z kąd się ta­tki
kow,a tutaj dostała.
. Podług listów z Gibraltaru pod dniem 21. 
, PCa zdawają iść w przewłokę rezultaty , ja- 

»cn  się spodziewano po misyi angielskiego 
jeneralnego konzula H a y do Cesarza maro­
kańskiego. Pan H a y  zmuszony był w Mogador 
p*ekać na pozwolenie Cesarza udania się w głąb 
| f8 °  k ra ju  i nie mógł tego miasta aż dnia 10. 
•pca opuścić. Równocześnie otrzymał maro- 
®ńtki konzul w G ibraltarze lis t ,  w którym 

?*u doniesiono, ze Cesarz zabiera się opuścić 
* nda się do Fez i Mecjuinez, aby być 

|Iej  granicy dla lepszego czuwania nad swy- 
_ poddanymi i utrzymania ich w posłuszeń- 

Fez i Mequinez lezą tylko o pół dnia 
r°g* jedno od drugiego , a w Mecjuinez zgro­

madzone są liczne korpusy wojska. A więc 
, aje  s ię, i e pan H a y  za przybyciem swem 
0 Maroko, nie zastał tam  Cesarza. Pomienio- 

nF konzul donosi, ż e ,  jeźliby w skutek po- 
^^ ech n eg o  rozkazu różne dystrykta swoje kon- 

stawić musiały, tedy Cesarz mógłby 
t ®z * Mecjuinez 100,000 jeźdźców , a między 
» 1 6000 przepysznie uzbrojonych Murzynów
gromadzić.

jj ."p  d n i a  3. s i e r p n i a .  Rwestyja ota- 
Peł • CofnSla ostatniemi dniami prawie zu- 

oie w tył ważność wypadków na granicy 
rokaóskiej. Dzieńniki opozycyjne obwiniają 

ho ,8teryjnm  °  tchurzowstwo i nicczułość na 
t  °5 Porodowy, mianowicie w przeciwieństwie 
.  etiowaniem się angielskich ministrów w tej-  

M ówią, £e Sir R o b e r t  P e e l  i 
ł j  # A b e r d e e n  nie ociągają się ani na chwi- 
opjn.Vr° Czy8tem  oświadczeniem, aby publiczną 
i e  J L  twojego k ra ju  zaspokoić; nie tają oni, 
°kjow^Ẑ m a^  w‘odomości z wyspy Otahajty, 
znajn,'*^" f  ̂ ani® •> t ć m , co się s ta ło ; o- 
hiora *ądali zadosyć-uczynienia, a więc
^®oie i* 8'ek‘® odpowiedzialność za przyzwo- 
* y « e n 6-8V “daDia- Francuzki m inister zaś 

*9 nUsi* z9co i lękliwie przed izbą parów 
^°oiesien‘,rZh C*»° b a jec zk ą , ze m u  zbywa na 
Podczas *5 *e Sazely wiedzą więcej niż on; 
c k  o r  d 8 ^ Ca â ^ n8^'3a > misyjonarza P r  i t- 
®'a » bierze0**1'1110 n *eprawego postępowa- 

oo b y l6.  " . 81Ŵ .“ o p iek ę ; jedynie dlatego, 
Shkionj . g,el®kim konzulem  i i e  jes t  An-
8łr a znaleźć T * !  P“n ani jednego
gubernatora • n °  ° k ronę francuzkich oficerów, 

1 omendanta wysp towarzyskich,

którzy przez niegodziwe postępowanie namięt­
nego i uporczywego nieprzyjaciela byli zm u­
szeni do użycia surowych środków ; dlatego 
przeklina on ten wypadek, który tę  wiadomość 
z wyspy Otahajty na kilka dni przed zamknię­
ciem posiedzeń przywiózł. A więc pierwszy 
rząd dnmny i śmiały zada zadosyć-uczynienia 
nie wchodząc wiele w słuszność swej sprawy; 
drugi zaś pokorny i kulawy prosi o czas do 
namyślenia się i usiłuje wynaleźć niesłuszność, 
za którąby o przebaczenie mógł prosić.

Bardzo wielki ru c h  panował dziś na giełdzie; 
Angielskie i francuzkie dzieńniki przemawiają 
tak bardzo w duchu w ojennym , ze spekulan­
tów strach paniczny obleciał; obawiają się, aby 
te  dwie kwestyje, to j e s t : o t a h a j c k a  i m a ­
r o k a ń s k a  nie przywiodły Anglii i Francyi 
do zerwania z sobą pokoju.

Prusy.
Grzędowy oddział Powszechne/ gazety p ru ­

skiej zawiera następujcy reskrypt Rróla przy 
odjeździe z swego k r a ju :

»Nie mogę, chociaż na krótki czas opuścić 
ojczystej z iem i, bez wyrażenia publicznie tak  
Mojej jako też królowej im ieniem tej głębo­
kiej wdzięczności, k tórą Nasze serce jes t  p rze­
jęte .  Wdzięczność tę obudziły niezliczone tak 
ustne jak  i pisemne dowody miłości ku- Nam, 
k tó re  wywołał zamach z dnia 26. lipca — m i­
łości, mówię, która nawet w chwili zbrodni 
z radościa ku Nam sie pojawiła, gdy ram ie  
W s z e c h  m o c  n o  g o  śm iertelny strzał od 
Mojej piersi odwróciło. Z zupe łnem  zaufaniem 
w boską O piekę przystępuję z świeżą odwagą do 
Mojej codziennej p ra c y , by dokonać teg o , co 
rozpoczęte , przywieść do sku tku  to ,  co przy­
gotowane, zwalczyć niezawodnem zwycięztwem- 
z ł e , i być dla Mego ludu lem, czego po Mnie 
wysokie Moje powołanie wymaga, i na co mi­
łość Mojego ludu zasługuje.*

•Erdm ansdorf d. 5. sierpnia 1844.
(Podpis-) F r y d e r y k  W i l h e l m . *

Podług wiadomości z Erdmansdorf z dnia 6. 
b. in. wieczorem znajdowali się Ich Mość Rról 
i Hrólowa w pożądanym stanie zdrowia i za­
myślali udać się w podróż rano do Ischl.  Jej 
Mość Rrólowa zabawi tam przez niejaki czas, 
Rról zaś po jednodniowym pobycie oda się w 
dalszą podróż do W ićdnia, by dnia 17* b. ur­
anowa do Erdm ansdorf powrócił.

G azeta Powszechna Pruska  z dnia 6. sierpnia 
zawiera adres miasta S torkow, dotyczący za­
m achu  na życie JJ. RIG M ości, w którym 
miedzy innemi wyrażono :

1  *



*€»ujeiny się spowodowanymi tem  bardziej 
do wynurzenia udziała naszego, ponieważ len  
zbrodniarz w mieście naszem przez la t  kilka 

zęby wał i  urząd burm istrza sprawował. Zna­
no go juz i tu  jako człowieka podstępnego i 
niebezpiecznego, który na miasto nasze nie­
zliczone ściągnął klęski i z którym wszyscy 
uczciwi obywatele wszelkiej unikali styczności.* 

Z  W i e l k i e g o  k s i ę s t w a  P o z n a ń ­
s k i e g o .  Wysłani z Poznania do Erdmans- 
dorf dep u to w an i, zostali tam ie  w dzień swego 
p rzybycia , to jes t  31. lipca wezwani do kró­
lewskiego stołu, przy którejto sposobności Jej 
Mość Królowa oświadczyła się z największą 
łaskawością i rozrzewnieniem z powodu okaza 
nego dla Ic h  Królewskich Mości przywiązania.

WIADOMOŚCI HANDLOWE I PRZEMYSŁOWE.
(2t koretpondcneyi prywatnej.)

Z  Czerniowiec dnia 12go sierpnia. Zbiorem 
zboża w tutejszej okolicy bardzo postąpiono: 
oziminy juz  pozbierane; obiecywały one zna­
czną obfitość, jed n ak ie  teraz pokazuje s ię ,  £o 
tegoroczny ich plon tylko m iernym  nazwać 
można. J a r z y n y  takie, tylko m iernie zrodziły, 
wyjąwszy kukurudzę,.  k tóra m ało obiecuje. 
Z iemniaków ile dotąd się zanosi, będzie obfi­
tość. Wódka poszła w g ó rę ,  wadra kosztuje 
tu  teraz 3 zr. w. w., nie zdaje się jednak aby 
ta cena potrwać mogła. Przeazłoroczne zbozo 
tak ie  cokolwiek podrożało , atoli dotąd nie 
widać na nie kupca. Na tutejszym targu plącą 
za korzec pszenicy 3 zr. 4g k r . , żyta 3 z r . , 
jęczmienia 2 zr. 20 k r . , owsa 2 zr. 80 k r .  , 
hreczki 2  zr. 45 kr.  w. w.

czyną ysokich cen wołów m a być obfitość 
siana w Besarabii, przeto właścicieli nie ciście 
nic do koniecznego sprzedawania rogacizny- 
A gdy do tego wołowina w Wiedniu nie najle* 
piej p o p łąca , kupujący  u  nas byli bardzo o-, 
s t ro zn i , a z sprzedających n iem al każdy na 
swoich wołach poniósł jakąś stratę. <— Siana 
jes t  u  nas w tym  roku  dosyć: fu rę  płacono 
na naszym ja rm arku  po 3 zr. w. w., a zatćtn 
nieporównanie taniej niż przeszłego roku, gdzie 
za fu rę  trzeba było dać od 3 do 5 zr. m* k* 
Na przyszły j a r m a r k , dnia 12. września *p°* 
dziewamy się do 12,000 wołów, gdyż najzna­
czniejsi handlarze wybrali aię ju ż  za ich **“ 
kupien iem .

Z  Sadagóry , dnia i2 . sierpnia. Nasz j a r ­
m a r k  na w o ł y  z dniem 8. b. m. rozpoczęty 
można już  dziś za odbyty uważać. Z Multau 
i Besarabii było w ogóle 7000 wołów i 320 
krów. Krajowych wołów przypędzono do 000. 
Chociaż ja rm ark  zaczął się w najpiękniejszą 
pogodę i kupców wiele z jechało , jednak  w 
dwóch pierwszych dniach tylko kilkaset sztuk 
nozkupiono, a kilka stad puszczono niezwłocz­
nie do Ołomuńca, albowiem można było prze­
widywać , iż ceny nie podniosą się. Parę  naj­
lepszych wołów płacono po 135 zr. m . k. bez 
radaszu , a poślednich po 105 zr. m. k. Przy-

Z  Ołomuńca. Targ na w oły d n ia '7. sierpnia. 
Na nasz dzisiejszy targ przypędzono 1700 W o* 
łó w , zaś przed targiem poszło z drogi do Wiś' 
dnia i Pragi więcej niż 1000 sztuk.*) Ceny 
dzisiejszym targu były za dobrą jakość lepa*® 
niż na k ilka  poprzedzających targach. 
przyszły tydzień spodziewamy się znaczniej**®.! 
ilości wołów.

P r z y p ę d z i l i  n a  t a r g :  l )  Marcin Bzoif' 
s k i , z Uhnowa , 102 sz tu k ; 2) Maciej SchideUi 
z Ułaszkowiec, 130; 3) Oziasz i Józef Hól*e*« 
ze Stryja, 123 ;  4) Sam nel B o dner ,  z Dem®0'

■ k i ,  115 ;  5) Georgi K odrcska l , z M u l ta n ,  1 ^  
6) Łelowski, z Balic, 127. — Małemi partyj0'  
m i 039. —  Ogółem 1700.

K o p i l i i
Cena Je- 

dnćj 
pary

zr. |k r.

Stado Nr. 1.
dano. 

Stado Nr, 2. 
Stado Nr. 3. 
Stado Nr. 4. 
Stado Nr. 5. 
Stado Nr. 6. 
Małe partyje

. nie sprze-

do Pragi 
do Wićdńia 

detto 
do Berna .

detto
sprzedano.

70
115
99

154
100

330
350
312
352
330

2
5

10

8
9

8

• )  Z pow odu chwilowego wyjazdu naszego ^
d en ta , nie jesteśmy w  stanie podać tym * 
szczegółów sprzedaży przed targiem. fAi

jr eda&ciP“‘

Redaktor J. N. Ra m iś  ski.  — Nakładem Spadkobierców F ra d c I» s k a R  r s  11 ar a. 
(Drukiem P i o t r a  P i l l a r a  w e  Lwowie.)


